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Wiadomości zagraniczne. 


Francya. 

Z Paryża, dnia 16. Lipca. 
Kuryer francuzki powstaje bardzo na 
złagodzenie kary Barbtsa. »Ohydzająca kara 
galerowa, powiada, nie jest ułaskawieniem, 
ale owszem nową karą, i w istocie nie wie- 
my, czyliby nie lepićj było podług zdania M o- 
nitora spełnić na winowajcy wyrok zapadły, 
aniżeli piętnować człowieka, którego życiem 
udarowano. Łagodność, ocalająca tylko ży- 
cie z uszczerbkiem honoru, jest śmiercią bez 
godności. Jakież możemy mieć wyobrażenie 
o władzy, która, co jedną ręką daje, drugą 
odbiera; która dobrodziejstw swoich razem 
ałuje i pragnie. Kara galerowa nie jest karą 
za polityczne zbrodnie Byłby to najlepszy 
środek do zdjęcia z bagno ohydy. W Hiszpa- 
nii wysłał rząd pospołu buntowników i zło- 
dziej do swych osad. Jakiż ztąd skutek? 
Hiszpanii bagno nawet w oczach rycerza 
rzestało być miejscem hańbiącem.« Podo- 
nie przemawia i Dziennik handlowy: 
aPoczytujemy to za wielkie szczęście, że krew 
nie płynęła, i oddajemy wszelką sprawiedli- 
wość wzdryganiu się na smutny obraz szubie- 
nicy. Żałoyyać jednak należy, że przy czynie 
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łaski wątpliwość zachodzi, czyli tenże jest ob- 


ostrzeniem lub złagodzeniem zawyrokowanćj 


kary. « : > 

Mówią tu mocno o nowym prolekoję, prze- 
łożonym Marszałkowi Górardowi. Przypo- 
mnijmy sobie, że w czasie rozruchów d. 12. 
i 18. Ma;a buntownicy do domów prywa- 
tnych wpadali i mieszkańców lub domowni- 
ków tychże zmuszali do wydawania sobie 
broni, jaką u siebie jako członkowie gwardyi 
narodowej mieli. Tym sposobem dostali bun- 
townicy kilka set karabinów. Teraz więc ma 
wszystka broń być składaną w mieszkaniach 
Mairów. Każdy gwardzista narodowy a. 
ma numer na swoję broń i takową Za każdą 
razą , gdy służbę pełnić będzie, za złożeniem 
owego numeru ze składu otrzyma: 

Donoszą z Tulonu pod d. 11. Lipca: »Z roz- 
kazów Ministra marynarki, wydanych do 
wszystkich portów, wnosićby należało, że 
eskadra Admirała Leblanca pod Buenos-Ay- 
resem znacznie wzmocnioną zostanie. Zdaje 
się, Że nasze nie orozumienia z rzeczą pospo- 
litą argentyńską koniecznie wojnę za sobą po- 
ciągnąć muszą. Okręt do puszczania bomb 
„Cyelope« ma być natychmiast znowu uzbro- 
jony; wrócił on dopiero przed kilku dniami 
z Mexyku, gdzie miał wielki udział w zdoby- 
ciu cytadelli San Juan de Ulloa. Podobnież 
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uzbrajają z nadzwyczajnym pospiechem trzy 
okręty wojenne »Santi Petri,« » Montebello« 
i „la Victorióuse „* przeznaczone na Wschód.“ 
nglia. 
Z Londynu, dnia 17. Lipca. 

Małżonka Markiza Breadalbane z powodu 
słabości zdrowia miejsce swoje jako Dama 
honorowa N. Pani opuściła a Lady sandwich 
w jéj miejsce nastąpiła. Dama ta wprawdzie 
z domu whigowskiego Paget, ale parowi to- 
rysowskiemu zaślubiona, tak dalece, że teraz 
pod względem swego sposobu myślenia i 
wpływu do stronnictwa Torysów się liczy. 
Gazety torysowskie pochwalają więc to po- 
stanowienie N. Pani 1 twierdzą, że krok ten 
uczyniła bez zasiągania rady Lorda Melbourne. 

Domniemane wczoraj tu nadeszłe wiado- 
mości o nowych zaburzeniach i pożarach w 
Birminghamie i walce z policyą, nie potwier- 
dziły się. Z% przybyłym tu wczoraj wieczo- 
rem koleją żelazną cugiem powozów, który 
z Birminghamu wczoraj o 1. z południa wy- 
jechał, odebraliśmy doniesienie, że pospól- 
stwo aż do tćj chwili nowych bezprawi się 
nie dopuściło, że wszelako dragonia, strzelcy 
i policyanci przez miasto ciągle patrulują i nad- 
zwyczajne panuje wzburzenie. Przy wódzców 
kartystów Collins i Loveit za daną rękojmią 
na wolność puszczono. Szkody w Birming- 
hamie zrządzone podają na 30 — 40,000 funt. 
szt. Kupiec Bourne, któremu cały sklep spa- 
lono, szacuje stratę swoję na 10000 funt szt. 
Pytaniem teraz, kto te straty wynagrodzić ma, 
czy nowa władza municypalna Birminghamu, 
czy też Hrabstwo? Obywatelstwo tutejsze 
wszelką winę zwalająęc na municypalność, 
adres do: Lorda J. Russella yvydało, w któ- 
rym Mayora i magistrat o opieszałość i naru- 


szenie obowiązku służby publicznćj obwinia , 


iżąda, Żeby ich z.tego powodu do odpowie- 
jalności pociągnięto. 
kn i ~ Newcastle i Sunderland nie- 
spokojności wzniecone przez kartystów irva ą 
ciągle. W Manchestrze „walne się odbyło 
zgromadzenie kartystów, jak powiadają, naj- 
liczniejsze z dotychczasowych. Prezes, David 
Roderts, oznajmił zgromadzonym, iż rząd 
konwent rozwiązać postanowił, ale deputo- 
wani, lubo liczba ich tak się uszczupliła, że 
obowiązkom swoim podołać nie mogą, jed- 
nakże uchwalili działąć , dopóki tylko 6 ich się 
pozostanie. Jeżeli rząd przez aresztowania 
członków konwentu konwent sam znieść za- 
myśła, to się bardzo myli; bo jeżeli reprezen- 
tantów ludu uwięzią, lud innych: w niiejsce 
ich mianować będzie. — Zgromadzenie ro- 
zeszło się o 10. godz. i maszerowało w pro- 
cesyi przez miasto, nie dopuszczając się jednak 
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żadnych zdrożności. — Nawet w Londynie 
samym i okolicach kartyści się krzątają. W so- 
botę zgromadziło się wielu członków kon- 
wentu narodowego w Fleetstreet, aby ozna- 
czyć dzień, w którymby święty tydzień pró- 
nowania dla pospólstwa zacząć się miał. 

W w; dziale spraw zewnętrznych d. 13. m. 
b. przez Konstantynopol wiadomości z Indyi 
Wschodnich nadeszły, stósownie do których 
(jak już donieśliśmy) wojsko angielskie do Kan- 
daharu weszło a Dost Mohamed na korzyść 
Szacha Sudschah z rządu w Kąbulu się zło- 
Żył. — Nadeszłe lądem gazety z Bombaju z d. 
18. Maja wspominają o potyczce, zaszłćj mię- 
dzy mieszkańcami Kandaharu i brygadą an- 
PE w skutek którćj Anglicy 9 dział zdo* 

yć mieli. — Z Lahore z d. 29. Kwietnia do- 
noszą, że Rundschit Singh co chwila śmierci 
wygląda; powierzył się teraz niemieckiemu 
homeopatowi. . Herat jeszcze nie oblężony. — 
Miasto Ranguhn d. 23. Marca straszne nawie- 
dzało trzęsienie ziemi; znaczna część miasta 
zburzona, wiele domów się zawaliło, mnó- 
stwo ludzi pod gruzami okropną zginęło śmier- 
cią. Wszakże więcćj jeszcze ucićrpiało mia- 
sto stołeczne Birmanów, Ava. Stary zamek 
zawalił się, ani jeden dom murowany burzy 
się oprzeć nie mógł a ziemia w wielu miej- 
scach pokazuje szerokie przepaście, które się 
więcćj nie schodzą, — Dzisiejszy Globe 
(gazeta ministeryalna), zrzeczenie się Dost 
Mohameda i zdobycie Kandaharu za nader 
ważne zdarzenia poczytuje, twierdząc, Że u- 
padek Dost Mohameda innych, podobnie wia- 
rołomnych i do wojny z Anglią gotujących się 
władzców odstraszy i że wszyscy aby podo- 
bnćj karze nie uledz, przed potęgą oręża An- 
gielskiego. się upokorzą. Zdaniem gazety tej 
wojnę w Indyach obecnie za ukoń: 
czoną poczytywać można. 
iszpania. 

Morning Chronicle zawiera list swego 
korespondenta z Madrytu z dn. 6. Lipca, w 
którym między innemi wyrażono: „Gazeta 
dworska ciągle umieszcza wyjątki z przeję- 
tych listów karolistowskich. Dziś umieściła 
dwa listy do Don Carlosa i Ariasa Teijeiry; 
byłego Ministra Don Carlosa, który w czasie 
tracenia tylu osób w Esteili na rozkaz Marot- 
ty, uciekł, Okaztje się z nich, że Don Carlos 
w porozumieniu z Cabrerą zostaje, Marotty 
nienawidzi i o usunięciu go jako zdrajcy za- 
myśla. Listy te przesłane być miały na ręce 
Ministra skarbu, Mareo del Porst, posiadają” 
cego całe zaufanie Don Carlosa. — W liście 
Cabrery czytamy : „Przyjaciel mój Teijeiro 2a” 
wiadomił mię o wszystkićm. Serce się kraje 
na wiadomość 6 haniebnćm obejściu się z 80 


dnym Xięciem i cieszy mnie, żem się od me- 
80 przyjaciela dowiedział o woli W. K. Mci, 
od której całkiem zależę. Mogę także W. K. 
Mość zapewnić, że w zostających pod mojóm 
dowództwem szeregach nie ma przeniewier- 
czych żołnierzy; tych, którym zaufać nie mo- 
Żna było, już oddaliłem, a resztu pała tylko 
adzą wywalczenia należącego się słusznie W. 
„M. tronu bez ustąpienia w czómkolwiek ro- 
$zczeniu nieprzyjaciół naszychi chęcią przywró- 
cenia pokoju naszćj nieszczęśliwćj ojczyznie.« 
wracając się zaś do niewoli, w jakiej Don 
arlos u Marotty zostaje, powiada: „Gdybym 
miał otrzymać rozkaz, niezgodny w czćmkol- 
wiek z wolą W. K. M. nieposłusznym mu bę- 
de aż do osobistego polecenia:z strony W. K. 
+ Teraz działam całkiem w porozumieniu 
2 Hrabią d'Espana i w razie potrzeby posił- 
Ować go będę w jego obrotach wojennych.* 
areszcie tak list swój kończy: »Naj. Panie. 
Nie chcę W. K. M. dłużej zatrudniać, ale po- 
Wtórzyć muszę, Że nie masz wierniejszego 
odemnie poddanego, i że armia moja ma do- 
$yć bagnetów do zapewnienia W. K. M. wol- 
nego spełnienia Jego króleywskićj woli i za- 
,ezpieczenia Go od każdego zamachu nieprzy- 
Jacielskiego, bo przy pomocy Boga, w którym 
Ciągle nadzieję sahi ED potrafię niezadługo 
„ K. M. do Madrytu odprowadzić, gdzie 
Wolny od trosk obecnych spokojnie i bezpie- 
cznie praw władzcy używać będziesz.« 'Tei- 
leiro. zawiadamia Don Carlosa, że przebrany 
Jako kataloński Karolista do Cabrery prayby’, 
l tego za najwierniejszego zwolennika Don 
Carlosa poczytuje. »Jedność zasad, powiada, 
stanowi podstawę naszćj zobopolnćj przy- 
jaźni i pod jego rozkazem chętnie jako prosty 
Żołnierz walczyć będę. « ż 
Znad granicy hiszpańskićj 
, Morning Chronicle otrzymała następu- 
lace doniesienie z San Sebastyanu z dn. 4. 
Ipca: »Dziś rano nadeszła tu wiadomość, że 
aroliści działa swoje z amunicyą i innemi 
zapasami z Audoainu i kilku innych punktów 
cofnęli, i do Nawarry odprowadzili, gdzie je 
albo w saraćj Estelli, albo w okolicy tejże usta- 
wićzamyślają. Karoliści bowiem są przekonani, 
€ teraźniejsze działanie Espartery i odgrażanie 
oddawnaz strony jego,że na Durangę uderzy,ma- 
Ją As na celu zakrycie prawdziwego planu, i że 
tylko na przybycie Don Diegi Leona na pewne 
oznaczone miejsce oczekuje, aby nagle na 
Estelię uderzyć. — Obrady w francuzkićj Izbie 
€putowanych nad silniejszćm popieraniem 
sprawy Krystynistów mocno Karolistów zmie- 
szały | wszelkich używają sposobów, aby się 
ud po prowincyach o nich nie dowiedział. — 
Maroto miał ośyyiadczyć , Że jest dostatecznie 
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przygotowany do bronienia gościnca międz 
Orduną a Bilbaą, i że żołnierze jego postano- 
wili bronić miasta Arety do ostatniego. — Puł- 
kownik Clabana; hetmaniący pułkowi „, Ge- 
rona, « mianowany został Brygadyerem i jako 
Szef sztabu głównego armii aragońskićj towa- 
rzyszyć będzie Generałowi O*Donnellowi.e 
Serbia. 
Z Semlina, dnia 7. Lipca, 

„ (Gaz. rowsz.) — Xiążę Miłosz, przebywa- 
jący obecnie w dobrach swoich na Woło- 
szczyznie, iad przymusowćj abdykacyi 
swojćj d. 27. Czerwca uroczystą wydał pro- 
testacyą, twierdząc, że go do zrzeczenia się 
zniewolono odgrażając mu pozbawieniem go 
Życia. Jeden egzemplarz protestacyi tćj ode- 
słał do Petersburga a drugi do Konstantyno- 
pola. W piśmie dołączonem do rządu ros- 
syjskiego gorzko się Xiążę żali na Konsula 
rossyjskiego , którego Cesarz Mikołaj ostatnie- 
mi czasy wynagradzając jego znakomite za- 
sługi Generalnym Konsulem mianował, 


ŚP u r .©sy>% 
Gazeta Lipska zawiera następujące pry- 
watne doniesienie z Konstantynopola z dnia 


"3. Lipca o stanie rzeczy w tamtejszćj stolicy: 


«Panujący teraz Sułtan Abdul Medszyd zosta- 
wał aż na kilka dni przed śmiercią ojca swego 
pod dozorem syvćj matki, teraźniejszćj Sułta= 
nowćj Walidy, która zawsze wielki wpływ 
na umysł syna swego wywierała. -Dopiero 
na trzy miesiące przed śmiercią swoją rozka- 
zał Sułtan urządzić pałac jeden w bliskości 

ałacu Mustafy Nurego Efendego przy Begler- 

ei, aby tamże swego Następcę tronu umie- 
ścić. Jest on bardzo nieśmiały, łagodnego 
charakteru i słabowity.  Zasługuje to w isto- 
cie na uwagę, że pozostałe dotąd przy życiu 
dzieci zmarłego Sułtana, t, j. panujący teraz 
Sułtan, brat jego Nizamudin i cztery Sułtanki, 
Saliha, małżonka Halila Baszy, Hadidie, Adile 
i Kairéé, z jednéj pochodzą matki, Suł- 
tan Mahmud miał około 500 kobiet w swoim 
haremie, ale w ścisłóm znaczeniu jednę tylko 
małżonkę, +. j. Ormiankę, u którćj doznawał 
słodyczy domowego pożycia podług wyobra- 
żeń europejskich. Onato wezwała do swego 
haremu ormiańską zakonnicę Mar ą, gdy te- 
raźniejszy Sułtan był bez nadziei Życia. Brat 
sułtański Nizamudin także od 2ch tygodni od 
swćj matki oddalony i w wspomnianym wy- 
żéj pałacu umieszczony soak ; 

, Zaraz po śmierci Sułtana Mahmuda zebrał 
się dywan i za nieustający ogłosił. Dnia 2go 
zawiadomiono urzędownie Ciało dyplomaty- 
czne, że rząd nowego $ułtana we wszystkićm 
w duchu zniarłego postępować będzie. Po- 


— 
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itykà postępu ożywia wszystkich ezłonków 
pa siii ai nie żółwia się bynajmnićj w zda- 
niu swojćm o dalszym toku postępowania pod 
względem wewnętrznego i zewnętrznego py- 
tania. Są to słowa Ministra spraw zagrani- 
cznych, Nurego Efendego, który zarazem do- 
dał, że Porta jest gotowa pojednać się z Meh- 
medem Alim i dla tego wydała rozkazy, aby 
armia ottomańska kroków wieprzyjacielskich 
jna lądzie i na morzu zaniechała. Europa 
przyznać jednak musi, że Status quo byłby 
Turcyą o zgubę przyprawił. Dziś zaproszono 
Ministrów europejskich wielkich mocarstyy 
ną obrady z Ministrami tureckimi do pałacu 
Porty. Wiadomo już, że pośrednictwo swo- 
je ofiarowali i spodziewać się trzeba, że py- 
tanie wschodnie w dobry załatwione będzie 
sposób. Rossya nie zechce się podobno teraz 
temu europejskiemu pośrednictwu sprzeci- 
wiać. à 
uwagę wszystkich na siebie i o armii Hafiza 
Baszy nikt nawet nie pomyśli, W Syryi 
podobno groźne powstanie wybuchło; jak li- 
sty z d. 21. Czerwca opiewają.« - SIĄ 

Gażeta Powszechna donosi w piśmie 
jednóm z Mocy z d. 1. Lipca o utarczkach 
między Albańczykami a Czarnohórcami. Pier- 
wsi z nich wpadli pod przewodnictwem Ba- 
- hira Beja do kraju Czarnohórców, pola tych 
bitnych górali spustoszyli i przeszło 30 domów 
w perzynę obrócili. Czarnohórcy w dwóch 
utarczkach porażeni i zmuszeni zostali cofnąć 
się na wszystkich punktach; ale w trzecićj 
dość znacznćj walce zadali Turkom przewa- 
źną klęskę; odebrali im 3 chorągwie 1 do ha- 
niebnego zmusili odwrotu. Około 400 Al- 
bańczyków okryło teupami swemi pobojowi- 
sko. Między poległymi znajduje się także sam 
wódz Bahir Bej. Czarnohórcy utracili w za- 
bitych 50 ludzi i 3 kobiety, Se 

W piśmie z Konstantynopola z dn, 3. Lipca, 
umieszczonóm w Gazecie Powszechnej, 
wyrażono: „Najważniejszym zaiste wypadkiem 
jest zdaniem naszćm to, że Porta dzisiaj Re- 
prezentantom czterech mocarstw oświadczyła, 
iż Basza Egiptu powinien z Tarsus, Adany 
i Syryi ustąpić, oraz wszelkich pretensy! do 
zajętych na wybrzeżu arabskićm morza Czer- 
vonego przez Egipcyan punktów, między 
któremi miasta święte przedewszystkićm wy- 
mieniono , jako tóż do całćj Arabii uroczyście 
się wyrzec i tylko na posiadaniu Egiptu i oko- 
lic zaprzestać.  Natenczas Mehmed Ali i syn 
jego wysoką łaskę Sultana na nowo pozyska- 
ją. Sułtan oraz gotów , lubo nie niepodległość, 
to jednak dziedziczność ych krain (t. j. Egiptu 
z okolicami) rodzinie Mehmeda Alego w spo- 
sób istniejących w Mezopotamii dziedzicznych 


Sprawy takowe w stolicy zwracają - 


Sułtanatów zapewnić i przyznać.« — Wspo* 
mmniana gazeta dołącza jeszcze uwagę: «Inne 
pismo z Konstantynopola twierdzi, że Meh- 
med Ali choć nie Panem, to jednak tymcza* 
sowym Baszą Syryi uznany zostanie. « 

Z Konstantynopola, dnia 8. Lipca. 

Gazeta Vossa zawiera następujące niby 
to nadzwyczajną drogą doszłe wiadomo” 
ści: Wbrew rozkazom rządu, Kapu- 
dan Basza z całą flottą swoją pod ża- 
gle wyszedł, aby Mehmedowi Alem 
usługi swoje ofiarować. Obie eskadry 
chcą natychmiast do Dardanellów wrócić, 
aby nowe z nieprzyjaciół Mehmeda Alego zło- 
żone Ministeryum obalić, 

Z Syryi otrzymaliśmy wiadomość, że przed 
nadejściem rozkazu rządowego, aby kroków 
nieprzyjacielskich zaniechać, armia turecka 
egipskiej wielką wydała bitwę, w którćj 
Ibrahim Basza zupełne odniósł zwycięztwo:_ 


Podaje się niniejszćm do publicznej wiado” 
mości, że naddzierzawca August Krieger 
z Bogdanowai Zofia Matylda Harnecker 
z Berlina, kontraktem przedślubnym z dn. 1% 
Marca roku bieżącego wspólność majątku i do- 
robku wyłączyli. 

Rogoźno, dnia 19. Czerwca 1839. 

Król. Pruski Sąd Ziemsko miejski: 


"Suh[skie dubeltówki nadzwyyczajnćj do- 


broci od 14 do 80 Tal. ofiaruje 
G. W. Gottschalck, 
w rynku przy ratuszu. 
Kurs papierów i poc giełdy 
Berlińskićj. 


Na pr. kurant 
pn „A z 


Dnia 23. Lipca 1839. | 


Obligi długu państwa . . » , 4 03 
Pr. ang. obligacye 1830, . ».. 4 409) 1031 
Obligi premiów” handlu morsk, | — 707 695 
Obligi Kurmarchii z bież, kup. 4] — | 402% 
Obligi tymcz, Nowéj Marchii dt. 34] 1023 | 102 
Berlińskie obligacye miejskie „ 4; — | 108? 
Erenin dito «> 4] — — 
agskie dito Ers 4j — 
Gdańskie dito wT e | zl 4% er 
achodnio - Pr, listy zastawne . 3 27 
Listy zast. W. X, Poznańskiego . a | oi 203) 
WWschodnio - Pr. listy zastawne , 1 1023żę 
Pomorskie dito + „| 3 108 
Kur- i Nowomarch. dito . , 34 1034 
Szląskie dito o. „| 34 102 


Obl, żalegi. kap. iprC. Kur- i No- 


wćj- Marchii. , . . . , 


Złoto al marco » « e > , 
Nowe dukaty m040. „BYTE 
O. 0-0. siie>4 > 
[nne monety złote poStalarów |. 
Disconto < è © « « 8 e » 
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